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3 12B A POSELSKA. 

O godzinie 3 po południu publiczność zaczęła: się 
już zgromadzać około Zamku, o czwartej napełnić. 
ne były galerye, 0 piątej wielu. członków „Izby Po- 
selskićj ETAT się w Sali obrad, a 0 kwadrans, 
na szóstą' przybył Marszałek Sejmowy. ` 

Ponieważ Członkowie Komissyi Sejmowych nie by- 
li obecni, Marszałek wstrzymywał tozpóczącić” 03 
brad, tymczasem wielu Członków zebrało się oko- 
To Marszałka, a niektórzy wnosili, że dnia wczoraj- 
rajszego kilka Senatorów obradowało, którzy nie 
podpisali aktu uznającego rewolucyą za Narodową, *- 
a tym samym do nićj nie przystąpili, Żądali przeto, i 
aby %ałądać od Senatu dokumentu 'fidówodhiające- 
go przystąpienie, "gdy spór stawał się"źwawszym ; ' 
przybyły Senator Kasztelan Ostrowski uspokoił ich: 


, zapewniając o przystąpieniu Senatorów wszystkich » 


obecnych do rewelucyi. i 

Q godzinie trzy kwadranse na'szóstą przybyli Człon= ! 
kowie Kómissyi Sejmowych, Marszałek ogłosił rozs 
poczęcie obrad i wezwał arbitrów do ustąpienia z ła=u 
wek przeznaczowych dla Członków Izby,+a PE 
rzy Sejmowych do zajęcia miejsc im” właściwych. - 


Sołtyk Roman Poseł Koniecki po otrzymaniu ro , 
su Od Mavszałka, uczynił wniosek tójtreści: „„Mani=. 
fest wydany na żądanie lzby poselskiej: przez Depu- 
tacyq wyznaczoną wyłuszczył zniewagi, jakich na- 
ród Polski doźnał od rodziny Róniaiówi niepewność 
jednak położenia ówczasowego powodowała Deputa- 
cyą do dotknięcia tylko powierzchównego tćj okoli- 
czności, Kontr rewolucyń zaszczepiona przez Księcia 
Lubeckiego a wiernie wykonywana przez Dyktatora ' 
(kiV'ayłosów 7x-Dyktatora) tak jest.przeż Ex Dyk- 
tatora inaczej niedozwalała. Dziśjednak Europa ocze* 
kája pó nas jawnego i zupełnego oświadczenia nie- 
podleyłości narodowój zupełnie nieulegającćj *obce- 
mu wpływowi; inne powody rewolacyi są tylko pod- 
rzędne, inne powody niegodne usiłowań maroduć*/ 
U pa yt przeto wniosek’ (34) 

(„Że przysięga przeż naród Polski wykonana Cesaż* 
rzoim Rossy jskih była wymuszoną, a zatym przecie" 
wną prawi Narodów, Zadat, Przeto rozwiązania przez 
Izby Sejmowe: takowej przysięgi iuwolnienia ód mej 
wszystkich Polaków pod belem- Żelaznóćm i despoly= 
cznóm Carów Rossyjskich jęczących, ile żćodtąd wici” 
uość i posłuszeństwo należy jedynie Cylico Sejmowi 
wyobrażającemu Rewolucyą.** - s 

„„Że początek wszeľlkićj, Władzy pochodzi od Narodu,” 
któy nabył nieograniczonćj władzy ustanowienia 
stosunków polityczny chz Mocarstwami OPACZ 
formy rządu, jaki najdogodniejszy dla siebie użna.'* 

„Że wystąpić należy przed Mikołajem i całą Euro* 


i 


pa w całćj AE GA narodowego!, wanieżo i 
niepodległego, ogłosić rodzinę Rożianów za odpa* 
dłą na zawsze od trónu polskiego nieprawnie i przez 


grat przywłiszczóńego, a rozpocząć walkę wolności: 
i niepodległości z samowładztweń i despotyzmeni;: 


a-nakoniec wnosił Poseł, aby akt niniejszy uznany 


zostať za dodatkowy do Manifestu, i.jako taki wszy- 


stleim :Mocgrstwoni! Europy- i mow świst do.wia- 
domości podańy;; > = * BEZE 3 
Wniosck-takowy Roman: Sottyk Po odczytaniu afar, 
Żył ulaski marszałkówskićj. ró 
„Marszałek przyjmując wniosek, JE r 
„Że wniosek jest nader ważny, a okoliczności obecne 
usprawiedliwiają go zupełnie, zgodny on jest z uczue 
ciami każdego Polaka, kochającego: Ojczyznę, nie 
może być przełą jak tylko przyjętym, Gdy jednak 
Statut organiczny co do form obradowania nie jest 


uchylony , należałoby przeto wniosek ten przesłać 
Komissyom Sejmowym do rozpoznania, aby takowe 


przedstawiły g go następnie do dyskussyi Izbie. 
*Go do Manifestu oświadczył Marszałek: nie można 


SRA ż mie był w kraju powszechnie ogłoszo- 


` ny, przedstawiony był Dyktatorowi, przy którym by- 
ła najwyższa władza; lecż ten nić dozwolił go publi- 
cznie ogłosić w drodze urzędowej, i i tylko. niektóre 
dzienniki ez podpisów, a jeden podpisami podały 
go do wiadomości narodu; za granicą nawet prywatnie 
nie zaś przez Ajentów dyplomatycznych ogłoszonym 
został; wypada przeto, aby lzba Poselska uznała:go 


za uchwalony; przez siebie , i w skutek tego projekt: 


Sottyka w dodatku do Manifestu dołączyła , oraz u- 
wiadomiła o Manifoście oa kie Majki 
europejskie.» 7 oo R F EREA SE 2] i 

-Kilku Człońków. dapirdjeśih do: skówieniaj! r wielo 
głosów: Wodza! wodza żądamy! i 

* Marszałek: oświadczył Izbie, iż Poseł Mowa 
Kömissarž Sejmowy, redagująćy z zdanie sprawy do y- 
czące wy ‘þora Wodza nie przybył. 

* Gliszczyński Posef Koniński mówit: „zgadzam się 
na wniesiony projekt przez kóllegę Romana Sołtyka, 
mówię tylko przeciw. wyrażeniu umieszczónemii w nim 
ZSEOBA, powinno być Kx-Dyklatora. EAN 
` Romar Sołtyk przyznał sprawiedliwość w wniosku, 


iat aw 
ale nadniienik, że poprawka ta nastąpiła. > 


Jan: Hiabiu Leduchowski Członek Depulacyi do 
układania Manifestu usprawiedliwiał zwłokę, w nieoe 
głószeniu takowego; Naczelnik bowiem, mający naj < 


wyższą i AeA nh Aae ES ogłosić 89, niechciał: 


a Że wdziennikąch nie został urzędownie zamieszczo- 
ny, nie jest to winą Deputacyiy która oddaniem naj- 
wyźszćj i.nieograniczonćj ` władzy Jenevałowi_ Chło= 


a 24 


- 636:) 


pickiemu, w działaniach poate własnej woli była 
skrępowańą. 


Swidziński. „Dziele danie ma projektem posła | 


Sołtyka, znam jego Ważność, i i o ile jest stanowczy; 
zasłanowić się jednak nad nim należy i odesłać 
go pod roztrząśnienie do kommissyi Sejmowych. 
Co do-manifestu, wniosek aby projekt ten za do- 
datek dlo niege był uznany, uważąjń za wyrzuł De- 
putacyą de ułożenia manifestu wyznaczonej, iż nie 
wszystko co było potrzeba w nim jest umieszczono; 
sądzę Że deputącja dopełniła co miała od Izby so- 
bie polecone, a gdy iej nie poruczono, aby stano- 
wiła co wzgłędem dynastyi i jedynie tylko aby re- 
wolucją usprawiedłiwiła, w oczach Europy, zadosyć 
tema uczyniła; projekt. przeto Szanownego po“ 
sła nie może bydź dodatkiem de manifestu, ale oso” 
bnym aktem, a co do tego Że manifest nie był u- 
dzielony koma należało, Izba wyda decyzją o dal- 


szych postępoch i i krokachdo upowszechnienia przed- x 


sigwziçtemi bydź mających. 


Mazuókiwiica Depatowany iekręga ramojskie-, 


go, ponieważ kommissarze Sejmowi, zajęli miejscą 
głos swój wstrzymuje. 

; Marszałek uapytuje, czyłi oð głosów ORW a 
stępują jani Posłowie. 


* Rónian Sottyk;oddaję spr zrieliiwość w;wypraco= 
wania ftedakcyi Manifestu z oświadczeniem iż przed= 
stawienie przez siebić uczyniónć, jako dodatek tyl- - 


ko projektuje, a decyzya tego do lzby małeży. ` 
-Morożewiez. 'Deputacya wyznaczona do ułożenia 
Manifestu mad npowaźnienie działać nie mogła. 
wiiosi žag, aby Izba Manifest wydany potwierdziła. 
* Powszechne głosy— Zgoda! Zgoda! RTRA 


aP EA A zapytat Teby: Czyli w protokółe posie. 
dzeń Taby’ zapisać nałeży, że Taba Manifest Deputacyi 
„potwierdza i komnanikowąnie go Misinto obeyni 


drogą d yplomatyczną poteca: 


Sw idziński czyni zagtęzeżęnie aby prójeki Sotlyka 
nie był za dodatek manifestu uważany: 


Waiosek ai iektórych członków, aby takowy do Kome 


migsyi sejmowych pod rozpoznanie Sdesłać. , (Po. 
wszechna zgoda Izby. ) 

Marszałek ZAGAYBA, mówić, wiele Soira o wodza 
prosimy,, to jest, majnintniepsa okoliczność, nekas 
wołanie. wodza, wodza! y 

' Marszałek wzywa Mada paki, piedat. sprawę 
4 czynności kommissyi Sejmow ych wtym przedmiocie, 


*" Morawski. W materyt ważnej ustanowienia wodza ` 


sity zbrojnćj narodawćj Kommissye Sejmowe zasią- 
gnęty opinii obecnych wojskowych w stolicy, wezwa* 
ty dodania: jéj- Jenćrałów i wojskowych niższych sto- 


pui obecnych nateraz w mieście Warszawie.— -Ci 


żebwani ` wpałaca dawnićj Namiestników po go- 
dzimńćj haradzie ułożyli listę z kilku osób, wojsko» 
wych i niewojskowych, a przez głosy na pismie opic- 
czętowane i złożone Prezydującemu w Senacie oświad- 
czyli swe zdania. Prezydujący w Senacie zdania te 
nięrozpicczętowane złożył Kommissyom , a te prze- 
kónały się; Że podanych zoslało siedmiu Kandydatów, 
ate) zasady. Kommissye postanowiły przychylić się do 
Życzeń wojska i przystąpiły dð wotowania na peted- 
stawionych Kandydatów aby każdy członek trzech 
„nich wybrał ; po sprawdzenia wotów liczba trzech 
została obiana, nie widzi jednak potrzeby wyjawienia 
ich nazwisk, bóby mogły nastąpić zdania przeciw nim 


l ściągające nieufność i obrażające osobistość, żąda prze=- 


to poprzednio aby Tzba wyrzekła: czyli projekt kan- 
dydacyi jest przyjęty i czyli nazwiska kandydatów 
maja być pybliczności wyjawione atym samym czyli 


f 


: atrybucye, 


obrady wtym przedmiocie jawnie czyli tajnie odbyć 
sięmają? ` 

Lęduchowski Jan. Tajność wszelka zmniejsza zau- 
fanie, jesteśmy Reprezentantami Narodu, Naród tu 
zgromadzony niech wie o naszych działaniach,niech mu 


‘wszystko jawnym będzie. Będący na galeryach nie 


powinien dawać oklasków, ani też okazywać nieu- 
kontentowania, bo tożadnego wpływu nie może mieć 
na wolność zdania Reprezentanta— Oklaski na Ga- 
teryach f, 

Marszałek nagania postępowa nie zgromadzonćj Pu- 
bliczności, i Żąda zaniechania tego na przyszłość. 

- Łeduchowski dalj mówi: 
wszelkich dyskussyi, co do przedstawić się mają- 
cyh Kandydatów zaniechać, niech każdy oceni męz- 
twó' ich i talenta— Kilka głosów, dla czego? aby 


Jestem zdania, aby 


_ nicobrazić własnej miłości i niewzbudzać nieufności 


ka tym, którzy „albo wybranymi albo usuniętymi będą. 

Marszałek łączy swe zdanie z Leduchowskini.| 

Dębowski deputowany Płocki; opinia Publiczna 
służyłaby zą skazówkę nieprzyjaciołom, jestem zda” 
nia zaniechania wszelkich dyskussyi. 

Sołtyk Roman. Co do narzucania Izbie Kady 
datów przez Komissye Sejmowe; to przechodzi ich 
Każdy ma prawo obrać sobie Wodza, 
a zatym podać Kandydata. Co do jawności, jestem 
zatym, ale jednak gdyby przedstawiano Izbie przy 
wyborze Wodza obraz potęgi Narodowej i sił wła- 


snych, przedmiot ten dla niewyjawienia jéj nieprny- s 


jaciełowi na tajnćj naradzie. Izby GR się wi- 
nien. Cię 


, Swirski wnosi: aby wybór Wodza był. prawomo- 
ceny, .powinien być uchwalony pazez obiedwie Izby, 
ito połączone; dla tego, źe każda by innego mogra 
obrać, a ztąd wynikłaby kolizya, 

Morawski, oświadozył się za jawnością obrad, wy- 


| kazał jednak drażliwość położenia przez odkugajć 
« nazwisk MADDY; gdyby. dyskussye nastapić 


miały, < 

Tymowski, żądał ogłonzebia Kandydatów, oświad- 
czył się przeciw tajności obrad, mówiąc: w tak wa- 
nych okolicznościach, wszyscy muszą przyjąć wła- 
dzę ustanowioną, niech wiedzą, komu! haji ulegać i i 
być posłusznemi, 

Wiszniewski. Dyskussye miejsca nie mają we PATA 
dzie Kandydatów; i żąda wyjawienia wieleć który 

z Kandydatów miał krósek od wojskowych, a wie- 
le od Komissyi. 

Żądanie kilku FOR o przysląpienie do woło- 
wania. 

Beduchowski, mówił przeciw Hawaje imion, á 
nawet Żądał zatajenia tych, którzy będą odsunięci. 

„Biernacki wnosił, aby się lzby połączyły celem 
wyboru Naczelnego Wodza. 

Grąbczewski Poseł Pułtuski. Niedzieli zdania Soľ- 
tyka, aby każdy mógł podawać kandydatów, gdy 
Ci podani są przez wojsko; od wojska oddzielać się 
nie można— Wnosi, Że Żadna dyskussya miejsca 
mieć niepowinna,ji jest za głosowanićm: publicznem. 

Marszałek zapytuje: czy połączonych, czy w roz- 
łączonych Izbach głosowanie ma nastąpić? 

Chomgtowski, Nowych zasad nie można przyjmo- 
wać, inaczćj potrzeba, aby wszysskie Saeta nig w po- 


łączonych Izbach były dopełniane. 


Roman Sołtyk obstaje przy podawaniu przez kaź* 
dego Kandydatów (powszechne szemranie), 

Morawski, za jawnością obrad oświadcza się i za- 
pytuje: Czy dyskussye będą miały miejsce ? 

REZ DYSKUSSYI: jednozgodne oświadcze- 


mie: | ; 


$ 


T 


> 


4 mi )* y i aai 


Jasiński. Czy wotowanie będzie'tajne, czy jawne? 

Rostworowski Poseł Gzerski, Żąda wymienienia 
nazwisk Kandydatów ¿„ wniosek, Sołtyka nazywa nie 
właściwym czas” tylko zabierającym.. 

Kaczkowski, żąda wstrzymania dyskussyi do roz- 


, rzygnienia, czyli w obu Izbąch połączonych ma na< 


stąpić wybór i wnosi, że Statutu Organicznego od- 


stąpić należy, tym bardzićj że już wiele form w tza- 


sie teraźniejszym rewolucyjnym usunięto. 
Chomętowski zbija wniosek Kaczkowskiego wno- 
sząc, Že albo wszystkie czynności odbywać się po- 


winny w Izbach połączonych albo Żadna, nadmienia 


przytem, że między Senatorami znajdują się może 
kandydaci na Wodza, do wyboru więc Izby posel- 


skićj Senat wpływu mióć nie powinien. 


Barzykowski żali się, że Wojsko jest bez Wodza, 


a w wymównym głosie przedstawia, aby łącznię 
z Senatem do wyboru przystąpić, przytóm objawia 


„lzbie , iż jest juź projekt przygotowany, aby Senat 


łącznie z lzbą poselską obradował, w przyjęciu go 
jednak zajdą trudności, i nie tak prędko. w prawo 


zamienionym będzie, a teraźniejsza okoliczność jest - 


niecierpiąca uwłoki. 


'Klimontówicz wnosi, Że co do Kandydacyi na Wo- | 
dza, trzeba było zapytać i wojska za Warszawą bè- 


dącego (przerywany głos), żę między niższemi Ofi- 
cerami mogą być jeniusze na Wodzów i wystawia 


za przykład Napoleona. 


M eżyk. Wszelkie czynności w połączonych skon- W, 
federowaaych Izbach odbywać się powinny, i od pos 


czątku Sejm za konfederacyjny ogłosić należało. 
Zwirkowski. Dziś dla nagłości połączyć się można 


co do wyboru Wodza, a jutro i co do innych oko= 


liczności nastąpić to. może. 
Marszałęk wzywa do głosowania 
czyłi w pełączonych Izbach wybór Wodza ma nastą= 
pić? é : 
prawie jednomyślność: w połączonych. 
„Morawski czyni kwestyą. Kogo projektować na 
Kandydatów? PNA Z Ay | 
Sołtyk, obstaje przy wolności obioru Kandydatów 
przez każdego. TE F i fosis 
Marsżałck:Czy wszystko będzie załatwione w lzbach 


połączonych, i czyli rezultat dzisiejszych narad Ko- 


missyi Sejmowych, w szczegółach ma być ogłoszony 
tu poprzedniczo, a później: w połączonych Izbach, lub, 
164 od razu w połączonych? ; „ZE 

W/otowanie ptzeż powstanie i rezultat; wpołą* 
czonych. 

Chomętowski wniósł, aby Komissarze projekta 
wprzód komunikowali, _ ; 

Naostalek wyznaczył: Marszałek Romana Sołtykai 
Stanisława Hr. Jezierskiego, aby uwiadomili Izbę 
Senatorską o postanowiehia Izby Poselskićj o chęci 
połączenia się w celu wyboru Wodza Naczelnego 
Wojska. e 

Po powrocie Deputaeyi i. oświadczeniu, 4e Senat 
oczekuje przybycia Członków Izby Poselskiej, Po- 
słowie i Deputowani jnając na czele 'Marszałka swe» 
go ,. w porządku Województwami udali się do Sali 
posiedzeń Senatu. Aat 

„1ZBY POŁĄCZONE, 
Izba Senatorska zebrana oczekiwała skutku narad 


` Izby poselskićj, a uwiadomiona o życzeniach połącze- 


nia się znią Izby rzeczonej, zaprosiła Reprezentan- 
tów do sali swoich posiedzeń. jów; 
Po połączeniu się lub i zabranłu miejsc, Marszałek 


Izby poselskićj wezwał Morawskiego posła, Członka 
*Kommissyi Sejmowych do zdania sprawy względem 
- dzisiejszych narad o wyborze wodza. 


przez powstanie, 


a 


"ru, lub należy ustanowić prawo 


Morawski 'powtórzył zdanie sprawy, (któreśmy wy- 
ż6j umieścili) ztym dodatkiem: Z rozpieczętowanych 


opinii Jenerałów i Officerów niższego stopnia, były 


zdania co do wyboruWodza naczelnego o następujących 


, osóbach:KsiążeMichał Radziwił miał głosów 17.Szem- 


bek Jenerał Dywizyi 12. Krukowiecki Jenerał Dywi- 
zyi 10, Wejssenhof Jenerał Dywizyi8. Hrabia Ludwik 
Pac Wojewoda6. Wojczyński Gubernator Warszawy L. 
Skrzynecki Pułkownik 8 pułku 1. Kommissye Sej- 
mowe przez wotowanie wybrały z pomiędzy nich trzech 
kandydatow wiekszością głosów, jako to Księcia Radzi- 
wita iJenerałów Wejssenhofa i Szembeka, których 
do wyboru [zbom połączonym przedstawiają. Nadmies * 
nit przytóm zdający sprawę, że Jenerał Wejssenhof 
przybył do Warszawy przed wieczorem iobjął kom- 
mendę nád wojskiem powirzone mu przez Deputacyą 
Sejmową. 
Leduchowski: poset po otrzymaniu głosu od Mar- 
szałka oświadczył: należy mieć na uwadze, że da- 
jący opinią tak wojskowi jako i Kommissye Seymo- 
we nie wiedzieli otóm, Że Jenerał Wejssenhof przyj- 
mie dowództwo, i owszem przeciwnie o tém byli za- 


wiadomieni. z: 
Dębowski Kasztelan po otrzymaniu głosu od prezy- 
dująoego w Senacie wuiósł zapytania: i 


` 1) Jakie będą Attry bucye „naczelnego Wodza? 

*2) Jak vrządzone będzie zastępstwo w przypadku, 
gdyby wybrany wódz przez śmierć lub inny wy- 
padek nie mógł sprawować powierzonćj mu włą- 
dzy? re W 

Morawski poseł odpowiedział: że Koómmissye pro- 
jektować nie mogą bez zniesienia się z naczelnym Wo- 
dzem: Jenówal, Wejssenhof dopićro przybyły, podać 
miał warunki w tym przedmiocie tak, aby naczelny 

Wódz bez przeszkody władzy Cywilnej mógł wypeł- 

niać swoje obowiązki. wyk 

Leduchowski poset oświadczył, i% właśnie 'na jego 
ręce Jenerał Wejssenliot złożył te warunki, lecz dla 
spóźnionćj pory nie mogły być roztrząsane przez Kom- 
imissye Sejmowe a tém samém Izboni przedstawione. 

Barżykowski poseł mówił, że bez zapewnienia się 
poprzedniczego, czyli mający być wybrany przyjmie 
dowództwę lub nie, nie można przystępować do. wybo- 
|, że každy musi przy- 
jąć urząd przez Naród jemu powierzony. 

Wiele głosów: jest prawo ogólne. AŻ 

Swirski Poset wyraził: że nie znajdziesię tak nie- 
godny Obywatel, aby się wymawiał od powierzonych 
mu dla dobra Ojczyzny obowjązków,iżeby przepisy- 


wał wich przyjęciu warunki; wszyscy 0 dobro Ojczy- 


any starać się powinniśmy, wszyscy Władzom Rządo= 


wym posłusznymi być obowiązani, c 
Bronikoński Kasztelan: Wszystko każdy przyjąć 
powinien co mu Naród nakaże , nie należy stanowić 
praw na wyinawiających się, bo czyste obywatelstwo 
1 obowiązki względem Ojczyzny, 84 dostatecznóćm 
prawem, i, i Mż yŻ: PASZ Ya 
Małachówski Gustaw Poseł. Łączę moje zdanie 
7 Kasztejanem. Zapytać się, czy kto jest przeciwny? 
(powszechne milczenie.) POZ E 
Sołtyk Roman. Na głos Dębowskiego Kasstela- 
na i Barzykowskiego Posła, co do wybori „Wodza 
i zastępstwa jego, odpowiedział: „Możemy Þyć RZ 
wni, że wstrząśnićnie,jakiego doznaliśmy przez nie- 
stychany czyn RERA Chłopickiego» już nie nae 
stąpi.** 
Wężyk Poseł mniemał, że kwestya Kasztelana 


Dębowskiego co do zastępstwa Wodza, -jest rozwią- 


zana przez wybór` 3ch' Kandydatów, z których ma- 


jący najwięcćj krósek zastąpi go, Zbaezając od ma- 


* 


BL 


teryi oświadczył , że szczęśliwym się czuje widząc 
w pośród kandydatów na Wodza, umieszcząnegó na 
„liście Obywatela; przypomina sobie czasy Rzymian, 
lgdy Cincinata od pługa brano: dó naczelnictwa w Na- 
rodzie. 

Leduchowski Poset sprzeciwił się zdania i Węży- 
ka, aby Kandydat ;najwięcćj kresek mający. „miał 
być-Zastępcą Wodza, na przypadek śmierci, lab in- 
nego wypadku I dodał: "Może się znajdzie geniusz 
wśród Oficerów niżsżćj rang zbdwych tego zaufa* 
nia i zaszczytu , zostawić phiató należy mianowanie 
„przez Władzę s REGrEj rząd najwyższy kraju będzie” 
` powierzony, inaczej zi zbóż ai saias mło= 
dych ludzi. 

Jnsiński Poseł poparł zdanie Leduchowskiego; 
dodając: tyfnezasem najstarszy PPAR Jenerat, 
Wodza Naczelnego zastąpi. % 

" Marsżałck objawił swe zdanie, Że najstarszy ran- 
gą, otrzyma zastępstwo (żadnej sprzeczności.) 

Sottyk Roman : mniemam, że có do zastępstwa, 
okoliczność tę na dwie części pdłzialić należy: m 
wypadek śmićrci i 2) nieprzyjęcia. . 

Swirski Poset. Mićjmy zalfanie w tych, iteeycie 
wybićramy, nie wpadajmy 4 jednej ostateczności 
w drugą; Polak bowiem nie ginącćj, ale powstającej 
Ojczyznie, nic odinawiać, nie może, i dla tego klau- 
zuli tej za przyzwoitą nie sądzę. 

Sołtyk Roman od swojego wniosku odstąpił: 

Prezydujący w Senacie uczynił zapytanie w przed< 
miocie wotowania. 

Leduchowski Poseł zażądał : "aby w liście trzech 
Kandydatów przedstawionych przez Komissyei ezwat- 
ty Jenerał Kvukowiecki był zamieszczony (Re 
głosów Br zeciwiych. 

Marsżatek„oświadczyt że Kutikowiackiego. nazwisko 
będzie na liście Kandydatów zamieszczone, i zajęto 
się przygotowaniem kartek potrzebnych 29 wo- 
towania. 

Biernacki Poseł uczynił wniosek o' póki o- 
znaczenia większości kresek. 

Zgodzono się , i4 potrzebna jest TEE połowy 
„głosujących więcćj jedną, agdyby równość była mig- 
dzy dwoma lub mniejszość niż w połowie, mię- 
‘dzy temiż powtórna wołowanie nastąpi. 

Przystąpiono do głosowania i obliczenia. krósek. 
Rezultat wykazał, 2e z czterech Kandydatów Książe 
Michał Radziwiłł miał głosów 107— Jenerał Kra- 
kowiecki „18 — Jenerał _Wejsenhof. giti Jenerał 
Szembek 6. 

A tak większością obranego Księcia Michała Ras 
„dziwiłła, Prezyddjący w Sentite ogłosił. Naczelnym k 
Wodzem wojsk Polskich i siły zbrojnéj polnego i i 
niepodległego Narodu Polskiego. 

Poczóćm głośne okrzyki Vivat Wódz Naczelny, * 
dały się słyszeć w Sali i na galeryach, a ZE 
Wódz na takowe odpowiedział. 

„Posłuszy woli Narodu, na zaufanie Naroda w kvó: ` 
tkości odpowiem," jakim byłem takim będę. < 

Poczem Preży ujący w Senacie i Marszałek Izby 3 
Poselskiéj solwowali Sessye ne dzień jutrzejszy go- 
dzinę 5tą wieczorem, aby zebrać się mające Komis- 
sye o godzinie dtej: rano w Pałacu Namistników, "mo- 
gły puzygotować się do posiedzenia: ent 

oś ai posiedzenie d gosie 10 w Po 


r "e GY 


-Cena « emanan vm ae poje e dy "eos groszy 10. 
z. pocztą, śwartcinie Zl. 2h. > 


U - 4 Lt 


(38) 


w 


drobnych pism, i gazet, w których cokolwiek napi- 
_ sano liberalnego, a razem zbiór jego zecenzyi, i sa- 
dów podawanych | Cesarzewiczowi, przyimowanych 
łaskawie. 

Zdanie o sztukach Teatralnych, zostawione byłe 
Rożnieckiemu i Lubowidzkienra. Oprócz tego, Że 
je obnaźano ze wszystkiego, cokolwiek prżypomina- 
Manicypalnego Miasta Warszawy Rzy gr. 25. na 
wsparcie Żoni ayinin 

Zacni. Ziomkowie z Litwy, Wołynia, Podöla i 
—. Frenumerata miesięczna s w w Warszawie 


RAPPORT KOMITETU 

do prz saan papierów Polieyi tajnéj usta; 

| mowionego. 

(Ciąg dalszy.) 
` Na uniwersytet Warszawski, głośny! zawsze utrzy* 
mywaniem ducha narodowego, a w rewolucyi tera- 
Źniejszej sławny męstwem i poświęceniem się wy- 
chowańców swoich, wymierzoną była szczógólna u- 
waga donde, Do roku 1823 głównie szpiego- 
wał uczniów Uniwersytetu Makrot „jako kollega, przy- 
puszczony z początku do poulałego pożycia, poznał 
szlachetny sposób myślenia Polskiej młodzieży, i 
w odkrywania -go przed Cesarzewiczem upatrzył 
obfite dla siebie źrodło fask i zysków. W księgach 
jego do roku 1823 osobna zawsze jest część poświę- 
cona doniesieniom o uczniach akademii i o samym 


instytacie. Lubo później wyręczyła go w wielkiej | 
części kuratorja, nie przzstawał atoli starannie zaj- | 
mować się ich postępowaniem, a najdokładniejsze 
najprzewrotniejsze śledzenie akademików w cza- 
sach ostatnich przypisać należy ajentom Szłeja. ` 
ISzkoty XX. Pijarów znanych po wszystkie czasy 
z „patryetyamu były także szezególniejszym przed- 
miotem uwagi policyi tajnej. ; 
Sroga Szaniawskiego Cenzura mordowała bez 'li- 
tości "To jeszcze 
nie wystarczało. Makrot zbierał starannie i zaskar- 


w kolebce każdą myśl zacną. 


_ĉa¥ zostawione przez niedostrzeżenie Szaniawskiego 


w pismach, niebezpieczne dla Despotyzmu myśli. 
Jak w roku 1822 zaskarża przed cesarzewiczem, iż 
w dziennika Warszawianin poważono się umieścić 
wyrazy następójące: próźnoby się kto wilit wytę* 
pić miłość ojczyzny i wolnośći w młodzieży wychowa- 
nej w szksle Cycoronów, Demóostenesów iYTacytów. 

W księgach Makrota jest dokładny zbiór poezyi, 


to prawa człowieka, i <hwatę Polski, napełniano 
jeszcze Teatr 'szpiegami, zapisującemi każdy poklask 
publiczności, i zawiadamiającemi o'tem Belweder. 

Kwit znaleziony w aktach dowodzi, Że za każde 
bywanie w Teatrze, płacono Delatorowi złp.' 2, ro* 
zuinie się, Że oprócz tego, miał fundusz'ha zapta- 
cenie biletu. 

Waleczni żołnierze, w obozie otóczeni byli szpie- 
gami, ukrytemi po oberżąch, bilardach, i donoszą 
cemi 0 kaźdym ich kroku i słowie, do Naczelnego 


"Wodza. 


«Dita wezor ajszegjó w Kassie Gerli wojska Ka- 
pelan pułku 4. Strzelców pieszych złożył złp. 562: 
gi. 10. jako”dar na potrzeby Ojczyzny złożony przez 
Żołnierzy i podofficerów kompanii 2. i 4. rzeczonego 
putku; wprzód także kompania 1. Karabinierów zło- 
Żyła w darze przez ręce tegoż Kapłana złp. 818. 

Dowódzca jednego z Pułków przesłał do Urzędu. 


Ukrainy, wezwani są dziś na godzinę 7Tmą wieczorną 
do Hotelu Angielskiego dla podpisania adressn. ` 


„0 naprowincyi | 
„Saniewski Felix Wydawca odpowiedzialny. 


